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I. ZAGADMIjiMIA POLITYKI ZAGRANICZNEJ.
"L i e t .A i d a s" o k o n c e p c j i  z w i ą z k u  b a ł ­
t y c k i e g o  . "Liet.Aidas" Nr.183 z 13.VIII.1934 r.Art.p.t. 
"Budowanie podstaw związku bałtyckiego". Streszczenie:

Rokowania w sprawie paktu wschodniego, mającego wielkie 
znaczenie dla państw bałtyckich, odwróciły w ostatnich czasach 
uwagę tych państw od innej doniosłej dla konsolidacji Europy 
Wschodniej kwestji - wzmocnienia współpracy państw bałtyckich.Wy­
miana zdań, podjęta szczęśliwie w tej sprawie jeszcze w kwietniu 
r.b., znacznie została posunięta naprzód. Pozostaje jednak formal­
ne ustalenie podstaw współpracy państw bałtyckich.

Narady Litwy, Łotwy i Estonji w tej sprawie przeszły dotych­
czas niejako dwa etapy. Pierwszy etap - to memorjał litewski z 
25 kwietnia r.b. i odpowiedź łotewsko-estońska z 14 maja na ten 
memorjał. W dokumentach powyższych państwa bałtyckie wypowiedzia­
ły się co do podstawowych zasad współpracy tych państw. Ze strony 
litewskiej wysunięto propozycję, zaś ze strony łotewskiej i estoń­
skiej propozycję tę przyjęto. Propozycja polegała na tern, że naj­
ważniejsze zadanie w zbliżeniu państw bałtyckich stanowić będzie 
wzmocnienie niepodległości i niezawisłości tych państw. Jako śro­
dek do osiągnięcia tego celu przewidziano: wzmocnienie woli naro­
dów bałtyckich do samodzielnego stano-z/ienia o sobie, rozwój poczu­
cia solidarności i pokojowe załatwianie ’wynikłych sporów. Jako 
specjalną kategorję wyodrębnić wypadło t. zw. interesy specyficz­
ne, t. zn. problemy, spowodu których byłoby trudno wytworzyć wspól­
ne i jednolite stanowisko wszystkich trzech państw. Litwa zapro­
ponowała w tej sprawie trzymać się zasady non laedere, polegającej 
na tera, że dwa państwa wstrzymują się od działań, mogących zaszko­
dzić interesom państwa, któremu wypada rozstrzygać problemy spe­
cyficzne.

W pierwszym etapie rokowań nastąpiła więc wymiana zdań co 
do materjalnych zasad współpracy. Wszystkie trzy państwa bałtyckie 
znalazły tu z łatwością wspólny język.

W przygotowawczej konferencji państw bałtyckich w począt­
kach lipca r.b. w Kownie /drugi etap/ wypowiedziano się m.in.ob­
szerniej co do form,w jakich powinna się wyrażać współpraca państw 
.ałtyckich. Wyjaśniło się wtedy, że wszystkie trzy państwa bał­
tyckie stworzą nowy układ.

Można przeto powiedzieć, że większa część drogi odnośnie 
stworzenia związku bałtyckiego została już przebyta. Należy są­
dzić, że, gdyby nie intensywne rokowania w sprawie paktu wschod­
niego, uczyniohoby w kierunku związku bałtyckiego jeszcze jeden 
krok naprzód. Oczywiście sam pakt -wschodni nie jest bynajmniej 
sprzeczny ze związkiem bałtyckim. W rzycżywistosci związek bałtyc­
ki jest takiem samem regjonalnem porozumieniem, jak pakt wschodni 
tylko na znacznie mniejszą skalę terytorjalną. Z tego względu stwo­
rzenie związku bałtyckiego może jedynie wzmacniać podstawy paktu 
wschodniego. Jednak wobec wciągnięcia do rokowań na temat paktu 
wschodniego również państw negatywnie ustosunkowanych względem te­
go paktu, wpływ tych państw rnogł się przejawić również w dziedzi­
nie rokowań odnośnie wzmocnienia współpracy państw bałtyckich.

Dzisiaj wszystkie trzy państwa bałtyckie wypowiedziały się 
już w zasadzie co do paktu wschodniego. Wypowiedziały się samodziel­
nie, wychodząc z interesów własnych. Ani sugestje niemieckie pod 
adresem Łotwy i Estonji, zmierzające do przekonania tych państw, 
iż lepiej się orjentować wraz z Finlandją i Skandynawją, ani pod­
róż Bocka do Tallina i Rygi ze specjalnem zadaniem odciągnięcia 
Łotwy i Estonji od paktu wschodniego, nie wpłynęły na stanowisko 
tych państw. W związku z tern niema wątpliwości, że w sprawie so­
juszu bałtyckiego państwa te wykażą taką samą samodzielność co w 
sprawie paktu wschodniego. Enuncjacja premjera Ulmanisa z 10 sierp­
nia z okazji XV-lecia załogi w m.Lipawie pozwala się spodziewać, 
że podjęta praca twórcza w kierunku stworzenia związku bałtyckie­
go będzie wkrótce pomyślnie zakończona.

Wydaje się, że przewidziana konferencja państw bałtyckich 
mogłaby już nastąpić. Skoro sama idea związku państw bałtyckich 
jest ’wyraźna, skoro wśród społeczeństw Litwy, Łotwy i Estonji wy­
raża się żywe uznanie tej idei, nie byłoby potrzeby obecnie reali­
zacji tej idei odkładać. Litwa, wysując te kwestje, rzecz prosta, 
nie ma żadnych celów egoistycznych. Litwie, podobnie, jak Łotwie 
1 Estonji chodzi tu wyłącznie o utrzymanie niepodległości i współ-
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nego pokoju. Z tego powodu Litwa ma podstawę do oczekiwania, ze 
jej kroki w sprawie utworzenia związku bałtyckiego będą również 
nadal serdecznie spotykane i słusznie oceniane. Co się zas tyczy 
sąsiadów państw bałtyckich, winno im bodaj bez wyjasnien byc jas­
ne, że związek małych państw bałtyckich nie jest przeciwko komu­
kolwiek skierowany. Jak wynika ze scharakteryzowanych powyżej 
podstawowych zasad współpracy państw bałtyckich, celem związku 
jest ęapewnienie niepodległości i wspólnego pokoju państw bałtyc­
kich. Żadnych agresywnych projektów związek nie żywi i żywic nie 
może. Sąsiedzi dobrej woli powinniby więc związek taki jedynie 
poprzeó. 0 ile doświadczenie niedalekiej przeszłości wykazało cos 
Innego, tem samem stworzono podstawę do powątpiewania co do istot­
nych celów sąsiadów. Sądzió należy, że Łotwa i Estonja powinne 
były uczynić taki wniosek z demarche ów niektórych sąsiadów, w ta­
kim zaś razie droga do samodzielnego saiaookreślenia państw bał­
tyckich jest ułatwiona i kroczenia po niej nie należy odkładać.-
K o l e j n a  k o r e s p o n d e n c j a  "L i e t .Ż ini o s" 
n a  t e m a t  s t o s u n k ó w  p o l s k o - ł i t e w  skic h, 
"Liet.Żinios" Nr.185 z 13.VIII.1934 r. List z zagranicy p.t."Sto­
sunki polsko-litewskie - dla Polski tajemnicą Marszałka Piłsudskie-r 
go". Streszczenie:

Wiadomą jest rzeczą, że po przewrocie majowym Piłsudski 
jest centralnym motorem społeczno-politycznego życia Polski. Bez 
wskazówek i rad Piłsudskiego nie rozstrzyga się w Polsce żadnego 
donioślejszego problemu. Jak mówią, Piłsudski nosi ze sobą note­
sik, w którym ma kolejno zapisane wszystkj.8 ważniejsze sprawy, wy­
magające rozstrzygnięcia. W miarę rozstrzygania tych spraw, kolej­
no je skreśla. Przed ostateczną decyzją w jakiejś ważniejszej spra­
wie udaje się Piłsudski na Wileńszczyznę, skąd powraca z ostatecz­
nie opracowanym planom działania. , ,

Stosunki polsko-litewskie Marszałek oddama miał zaliczyć 
do spraw najbardziej skomplikowanych. Z tego względu uważa on za 
wskazane unormować stosunki z Sowietami, następnie z Rzeszą 
miecką, a potem już przejść do unormowania stosunków polsko-litew­
skich. Po podpisaniu paktu o nieagresji z Niemcami, miał się “ar- 
szałek wyrazić do jednego ze swych przyjaciół:"Teraz się mogę zając 
kwestją stosunków polsko-litewskich".

Pr2ed rozstrzygnięciem jakiejś ważniejszej kwestji, Marsza­
łek zgóry stara się zebrać potrzebny materjał przy pomocy zaufa­
nych ludzi. Faktem jest, że p.Katelbach posłany został na Litwę 
z viedzą samego Piłsudskiego i że bardzo często przyjeżdża do War­
szawy lub do Pikieliszek. Świadczy to, iż powierzono mu misję o 
wiele ważniejszą, aniżeli zwykłego korespondenta. Ścisłej mówiąc, 
p.Katelbach został posłany dla przestudjowania na miejscu życia 
Republiki Litewskiej we wszystkich dziedzinach i dla zebrania 
potrzebnych Marszałkowi danych do rozstrzygnięcia stosunków pol­
sko-litewskich.  ̂ . . _Sądząc z częstych korespondsncyj p.Katełbacha, studjuje on 
dosyć gruntownie życie Litwy. Niewszystkie przytem rezultaty stud- 
jów wykładane są w korespondencjach. Najważniejsze rezultaty 
przedstawia z pewnością p.Katelbach w raportach. « i,.!

Wydaje się, iż Marszałek Piłsudski opracował już jakiś,nie­
znany bliżej plan działania, opierając się przytem nietylko na 
materjale dostarczonym przez p.Katełbacha i polskie źródła. Rozmo­
wy z dr.Szaulysem i p.Zubowym stanowiły dla Piłsudskiego również 
dosyć ważny materjał. Dodać należy przytem podrożę Prystora i 
Muhlsteina. Wszystko to ś -dadczy, że Marszałek sprawę stosunków 
polsko-litewskich studjował dosyć obszernie. Jakież są rezultaty? 
Stanowi to tajemnicę. Próżną byłoby rzeczą usiłować ją dzisiaj
odsłonić, „  , . <P.S. Jeżeli chodzi o wizytę p.Muhlsteina w Kownie, opinja
litewska, sądząc z prasy przypisuje jej duże znaczenie. W rzeczy­
wistości zas, o ile wiadomo, p.Muhlstoin we wszystkich obecnych 
polsko-litewskich kombinacjach jest poczęści osobą przypadkową, 
która niewątpliwie postara się wsadzie swoje trzy grosze, lecz bo­
daj nie zdoła wyrzec ważniejszego słowa.

Przyp.Redakcji: Opisany w swoisty sposób rozstrzygania za­
gadnień przez J.Piłsudskiego bywa wspominany niekiedy w 
Mimo to należy zauważyć, że Piłsudski nie jest w Polsce 
kratą, by nikt i nic nań nie oddziałało. Życie jest mocniejsze od 
wszelkich "wodzów",Piłsudskich i t.d.
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"Biuletyn Kowieński Wilbi".Mr.416. Dnia 16.VIII.1934 r. Str.3.

XII. ZAGADNIENIA FOLITYKI WEWNĘTRZNEJ 
I ZYCIE SPOŁECZNE. ‘

K r o n i k a  .
IfD 2 i e ń M o r z a "  .Prasa kowieńska /z 13.VIII. 1934/:Dnia 12 
sierpnia uroczyście obchodzono na terenie całej Litwy "Dzień Mo­
rza . Do Kłajpedy przybyło w związku z tam ok.60 tys. osób.Wygło­
szono szereg okolicznościowych przemówień. M.in. przemawiał pre­
zydent Smetona, nawiązując do świetnej przeszłości Litwy. Prezy­
dent Smetona oświadczył, że ten, ktoby kusił się o zwężenie li­
tewskiego wybrzeża, czy zagarnięcie jedvnego litewskiego portu, 
tern samem kusiłby się o podbój całej Litwy. W związku z tern Lit­
wini ogromnie cenią swe wybrzeże. Poszukiwaczom przestrzeni na 
Wschodzie chodzi o zagarnięcie ziem obcych, podobnie, jak dawniej 
zakonom Krzyżaków i Kawalerów Mieczowych chodziło o rozszerzenie 
panowania obcym kosztem. Nieprawdą jest, jakoby kłajpedzianie byli 
jedynie przybyszami. Są oni zamieszkałymi tu zdawien dawna tubyl­
cami. W związku z tern bronić powinni przed poszukiwaczami przes­
trzeni swej autonomji, udzielonej im przez Litwę. Cała Litwa im 
i tern dopomoże. Litwini zdołają uchronić swe morskie prawa o tyle, 
o ilo będą silni na lądzie. Doceniając znaczenie morza i chlubiąc 
się obszarem Kłajpedy, nie powinni Litwini zapominać o Wileńszczyź­
nie, gdzie żyją ludzie tej samej krwi, tego samego ducha i histor- 
ji, co cały Naród Litewski. Przyrzekając więc nigdy nie opuścić 
morza, aają Litwini na uwadze Wilno i Kłajpedę. Litewska jest 
Kłajpeda z wybrzeżem i litewskie Wilno. Litewskiego morza Litwini 
nigdy nikomu nie oddadzą.-

Przemawiał też gubernator kłajpedzki Navakas: Już w zamierz­
chłej starożytności Naród Litewski opierał się o Bałtyk i uczestni­
czył dzięki morzu w raiędzynarodowem życiu. Bursztyn litewski docho­
dzi do Grecji i Bizancjum. Port kłajpedzki stanowi w dzisiejszych 
czasach naturalny port całego Narodu i Państwa Litewskiego. Wi- 
leńszczyzna oderwana aktem przemocy z naruszeniem prawa międzyna­
rodowego i sprawiedliwości, odczuwa dziś bardzo boleśnie, iż nie 
może dosięgnąć morza i uczestniczyć w życiu państwowem Narodu Li­
tewskiego. Rozwój portu wzrasta z roku na rok. Do Kłajpedy wdarły 
się w ostatnich czasach obce Państwu Litewskiemu prądy. Antypań­
stwowe organizacje zbroiły się i teroryzowały spokojną ludność. 
Wszystko to czyniono za wskazówkami orgenizacyj obcego państwa 
przy pieniężnem poparCiu i pomocy tych organizacyj. Wkrótce sprawa 
ta będzie rozpatrywana przed sądem. Naród Litewski strzec będzie 
bacznie mor2a i nie dopuści, by mącono życie na wybrzeżu.-
D o k o ł a  l i t e w s z e z e n i a  n a z w i s k  i n a z w  
m i e j  s c o w o ś c i  .Prasa kowieńska /z 13.VIII.1934/:Obecnie 
M-stwo Spraw Wewnętrznych opracowuje nową ustawę o wydawaniu pasz­
portów wewnętrznych, przepisy do tej ustawy i ustawę o litewszcze- 
niu nazw miejscowości.

W chwili obecnej 7 studentów rozjeżdża po kraju i regestruje 
nazwy miejscowości i litewskie nazwiska.

Po zakończeniu feryj letnich zostaną podjęte konkretne kro­
ki dla wykonania zamierzonej reformy zlitewszczenia nazwisk i nazw 
miejscowości.-
S p r a w a  n o w e j  u s t a w y  o o b y w a t e l s t w i e .  
Prasa kowieńska /z 13.VII1.1934/:Gabinet Ministrów przesłał do Ra­
dy Stanu projekt nowej ustawy o obywatelstwie po rozpatrzeniu go 
w pierws2om czytaniu. Rada ma wprowadzić ustawy kilka zmian i 
uzupełnień.

W końcu września przystąpi ona do rozważenia projektu usta­
wy, by po wprowadzaniu niezbędnych zmian i uzupełnień spowrotem 
przesłać go do Gabinetu Ministrów.
D o k o ł a  a f e r y  b .  p o s ł a  S i d z i k a u s k a s a ,  
Prasa kowieńska /z 13.VIII.1934/:Jak podają, sprawa b.posła litew­
skiego w Berlinie i Londynie Sidzikauskasa odbędzie się przy 
drzwiach zamkniętych.

Sidzikauskasa -ma bronić adw.Skipitis, jako oskarżyciel 
publiczny wymieniany jest prokurator p.Brazinskas, wreszcie roz­
prawie sądowej ma przewodniczyć prezes Sądu Okręgowego p. Dubin- 
skas.-
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